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Masowe 
nadużycia, 

Warszawa - miasto 
Odroczenia poborowych 

/BOI f 1*02 ZftStMą 
zrewidowane 

(Tłefouern z ^arszawy) 
Wskutek znaczniejszej floścl-

nadużvć, ufawnionych już daw 
niej w P* K. U. Warszawa-
miasto, działałncfć urzędów po 
b o t w r c h w osmtnich czasach 
rostaia poddana iścisłei kontro
li Szefostwa Poforowegro D.O. 
K-Nr. 1. I 

W wyniku iej kontroli skon
statowano, ii przy poborze 
rocznika 1902 i dodatkowym 
poborze roczników 1901-1900 
dopuszczono się nadużyć przy 
udzielaniu odroefeń z art. 61 i 
64 T. U. Dotyczące aktu wszyst 
kich odroczeń zostały przeka
zane Komisji stałej przy Sze
fostwie poberowem, celem 
wdrożenia dochodzeń karnych 
i pociągnięcia winnych do od-
powiedzialnośei sądowej. 

Nadnzycia obecne swoje-
mi rozrniaranpi j przewyższają 
wszystkie dot^cjyzas znane* 

Sytuacja 
w Niemczech 

BERLIN, lisi - PAT. — 
W całej Rzcsiy poza licznemi 
ekscesami ua tle drożyźnia-
pem, powoli z^panowi!je spo-
kói. Jedynie ń obrębu Akwiz-, 
tranu 1 Harnbursta donoszą o 
nlenttajacych rabunkach gospo-
darftw wiejskich frrzez ludność 
miefcfca. Na skutek ciągłych 
starć z policją i żandarmerią, 
kióra usiłuje przeszkodzić wy-
w^teilu zbiorów przez grupy 
robotników i kobiet w okoli
cach Akwtz^ ra^ zabitych zo
stało około 10 o4ob. i N%* 

Nowe taryfy 
kolejowe 

w Niemczech 
NUEN, 16 siertmla 1923 r. 
Koleje niemieck]e podnoszą z 

dniem 20 sierpnia b. r. taryfę 
kolejową pasażerską o 1000% 
oraz taryfę towarową o 2000%. 

Spada coraz TM%\, 
Zamiast wznieś* się m 
Weźcie pmstarr) 
WfMft p i r a t a d o g ó r y . 

*) Do pr^kteratora. 

Najsłodszy z kontraktów wygasa 
Czy wszystek cukier wyjedzie do An§t|t? 

(Od prerstawtkUigo kormpomdenta) 
Z końcem sierpnia b. r. wyga j I >zieki temu kontraktowi 

«u kontrakt zawarty miedzy 1 Warszawa w okresach najwfę-
Wydziałem Zaopatrywania ajkszego jrrodn cukrowego i spe-
związkiem cukrowników, mocą 
którego stolica otrzymywała 
co miesiąc 60 wagonów cukru. 

kulacji, miafa zagwarantowa
ną jaką taką rack cukrową. 

lamienlBffl? polskie srebro no angielskie złote? 
I (Telefonem z Warszawy). 

?, dworoji Wilen-;gjji i przeznaczony na zamianę 
sro fidchodyi do Anfelii wagon 10 na równowartość w zlocie, któ 

- • •• • - łrem zasilony zostanie skarbiec 
państwa polskiego. 

W ketle 
komunistyczna 

Żelazna dłoń konifsaria Bajdy 
Dasl hydrę paskarstwa cukrowniczego 

Brak cukru m rynku wew
nętrznym 

tQś wmrmuneskirfjo korewpfmdenia) 

- Z góry można) przrwi-j - Niewątpliwie. Mugę ft»tfr. 
daleć. że cukrownicy nie ZRO- ło stwierdzić, że tendpN|ą i 

— T e a m o m kampania — 
mówił nasienia wspótpracow-
Mkmm p. Bfc*i«--ma dać 35000 

• wasonów. Mi 28 milionów lud-
ImaśtcL licząc pmckfciie 10 lęg. 
rjocznłe na fłowę, wypada 
I W wagonów, czyli zostaje 
1JMO nadwyżki. Tymczasem |e 
#*ak 

cakta nłcnwL 
Stofo na tętn stanowisku, 1m\ 
tak dalej być nie frtote. Uoyntę 
wssyntko, aby nie dopuścić i© 
wywiezienia wicksiej Ilości cu
kru zagranice, «dyż wytworzy 
łaby się sytuacja zupełnie bez
nadziejna. * 

Pan komisarz Bajda będzie 
mia? ciężki orzech do zflrryz^-
Ha, boć tu trzeba będzie 
wszewć wojnę nJetylko z cu-

ale i z miitlsterjum 
Nasi cukrownicy to 

wftfcy panowie. 
Jeżdżą do Lorurynu 

i t a n zawierają rozmaite nkta-

2' handlowe, a potem iak % ta* 
( otworzą od czasu do czasu 

kabzsc petną funtów szterlin-
gów i pożycz^ rrodhc naszemu 
biednemu rządowi* który ciągle 
cierpf na brak dobrej waluty. 

Za fika uprzejmość trzeba 
naturalnie ^ ^ ^ _ ^ ^ ^ - n » -
n aitemi kmitiesjamt. 

Się władców crfhtt. 
— Zażądam — ęśw^imfh-

aby co młesta^ (xtstepowaiio mi 
conajinulej 

w M d y -

wtedy tdtft most obdzlettć 
. zakłady aprowlzacylne 
ęśb miast, oraz związki 

Dosyt 

jestem wydać rospo-

cukierków z cukru 
5Iale«a 

ciotonnowv ładunku srebra, wy 
wtany \>r/v/ W K. K. F. do An-

Zwolnienie z wolska poboru yyth 
roŁnlka 1899 - 190C 

I Nastąp* 90 wrzeSrHa 

BERLIN 15. a (AW), 
cja strajkowa w Niemczacfi 4jfr> 
znała pewnego o d p r ^ w ^ . W 
środę w Berlinie wsąedzte flh 
ogół po#eto prace. HkfCMfnm 
są je47C7^ dwie jrazowtrte* M » 
ry eh załoga w odpowtojrf na 
%ydałente kilka r$m&Mmv»-

Koledzy 

ORAZ 16. 8. (PAT.) Wedlut 
wiadomości z SoQ specjalny 
trybunał wojenny, przed 1#~ 
rym stanęli b- mbiistrowte p ^ 

sle w ftaiszvm 
fracito j^wtórnie prace. Wzbu 
nenie w ciągu <lnia nieco stę 
ztoaodz41o, nie nmkj ^dnaJc w 
nłektórydi czeiciach miasta 
miały mtejsce włeksze eksce3y, 
ktere zresztą policji udało się 
stłamić. 

wybuiałyclin«loży<Ł. 
m 2jriałazh3łn 

dzą się na żądanie pana korni-Idu jest 
sarza i przeciwstawią mu swo- ukrócenie 
je wysokie w^vwy. Pod tym wutędeńT 

Pan komisarz zamyślił się 1:wszędzie pnfee zr^OTmiente1 

odparł, po chwili- jNlc dopuścimy do tero, aby wi 
razie będę mu-j Kanizowani pr«e«rysliwi?y czy 

też wielcy hurtownicj rafeli tert 
— W takim 

siał pójść drogą ustaw wyjąt
kowych a skutecznych. 

— Czy to się da przeprowa
dzić? 

niepomyślny moment i goapodar 
czy wyzyskiwać wyłącznie na 
swoją korzyść. 

Pocztówki z wtóczęgf 
wakacyjnej 

Kondomem, 6m 8, 
Mamaia m^t głową tej rodzi

ny rumuńskiej i jako taka jest 
teponujących rozmiarów, roz
łożysta, szeroka, długa na 2 ki
lometry, wytwornie zabudo
wana* gtiściniia wielce, bo mo
gąca dziennie przyjąć i zaba
wić Mika tysięcy asób płci obo-
iej, — słowem dama światowa 
w calem te^o słowa znaczeniu, 
ceniąca komfort, dostatek, ftV 
biąca muzyczkę, zabawę, flirt, 
sbłmmy, wystawę toalet i tego, 
czego pod toaletą dziś ani w 
Warszawie, ani w Bukareszcie 
domyślać się nie potrzeba. 

Tatala fest rodzaju męskie
go, nie fest więc tak komforto
wy | rozrzutny, rozmiarów o 
wiele skromniejszych, o daleko 
mniejszych wymaganiach świa
towych, o leszcze mniefszei wy 
stewie; potrafi za to swych go-
ićł uraczyć -wyśmienitym 
pfntoKem, ą nawet wieczór-
kłem w cierdu karlowateco pm 
cnfu (10 akacyj!) żaba wić'nie 
pferws«»rzędnyTO, ale dostate
cznie frimns kabaretem. 

Dodoio jest inź zgota bearpre-
tenskwame, bardzo brwfrt©, wie 
cznfe umonBai«f nie zważają
ce na formy światowe i upm-
v tające wystawę wszystWem 
co Pan BÓR stworzył i co two
rzy człowiek na piasku, koto 
piasku, w wodzie i na każdem 
mteisca... 

Ki zace: Ma maki, TataJa f 
Deśoio? 

km* po polsta ^s townte : 
Iłnntmlcla, Tatuftc*^ Bobuft-
cio. 

W istocie są to nazwy pltóy-
cvt plaży i plażatka, łeż^cycb 
na p e r y ^ ł n a j w i f k ^ p ) rt^-
sta nadmorskie?© W. lurnoaS: 
Konstancy, 

Mamaia fest prawtłziwew nh 
muAskiem Lido niebie m i l i 
dla wytworności tlurnu k a w -
lowego, ile dte sałonowel »c% 
gościnności dna mm*^§o I 
r.iesłychanej wprost • iqmtjni> 
ści klimatu. W miesiącact t o -
cu i s ^ r p i u we<iłmr ściatjrnh 
obliczefi i nó^wówj zarówno 
jak przyfezdny^b, i f z y p a ^ . f 
dni s toneca iych^p t i^UiL.A, 
31 na miesiąc. Zazdrości ro
dne stosunki atnrosferycane... . 

Innych rzeczy ząp rośd wir 
dnych nie ara tutaj tak wfełe. 
Jest kurz zabójczy t (n4e»brukoT 
wane uJicc), duży] « 4 ntor* 

4 rów»» 
ia pomits. 
' bardzo 
«©eka^-

wspa-
morzem 

mie}-

mniejszy brak u: 
tym ostatnim d 
szczeń (bo nie* 
piękne, wręcz im 
no (nie czynne), 
dalszy bulwar dul 
I zgoła pospolita, * 
scaml niemal od 
slączna mieścina ,r4,o*o oiwm* 
tna strona c u d o w # o słonntó* 
neno medalu. L ' . 

Mo, ale ie^t morze. Morze 
naprawdę piękne* Marea wth. 
agra — -„Czarne" jfcwzew Cif, 
Istotnie czarne? fflpewiią tak* 
fek „Czerwone" fep c u f t o * 
ce... istotnie czarne i równie 
piękne są rumunkl; p one czar
ne i czerwone f t n p n . Cter* 
wom po dokladnem zrobłenia 
toalety, c«ame o Wtżdei porz% 
a w Mamai nawet białe.. 

Maiplęknie^e fedw*f &*-
kniejsze od rumunA, o i nwizn, 
fest tutaj sionce, czarające, piw-
cowite, niezmortkwdnei a p rz^ 
ctet ntewifrę^ie. bo w momen
cie nałskwarrte^^ro rozigm-
nia łas^dzone Mtogishiwtonimł, 
akasmtto^n p o w i e l i ^ 
od nmmu* *}. 

( •OTÓ\#A. 

cara skazani 
btnetu Stambołijskiego, skazał 
4 z pośród nich na śmierć, 2-ch 
— na dożywotnie więzienie i 
3<h — na 5 lat więzienia. 

Szeregowi z flcflatkowefo 
poboru rocznika 1899 — 1900, 
których wcielono do wojska w 
grudniu 1921 r ^ zostaną 

przedwcześnie stale urlopowa
ni z dniem 30 września b. r. 

Automatyczne przeniesienie 
do rezerwy nastąpi w dniu 10 
grudnia b. r. 

Znaleźli na nich sposób 
Francuzi konfiskują skarbce niemieckie 

h w Zagłębiu Ruhry 
HAMB0RN, 

fr^ncu^iie przysl 
fiskaty zawarfr^ 
buliku Rzeszy-

1% uataUjiK) 

H. Władze j kie ilości marek niemieckich i 
|piłv do kon-1 walut zagranicznych zostały 
*1 skarbców | zabrane, w każdymbądż razie 4. . 

suma ich przewyższa dziesiątki ^ ieckiei 
h-it^męMm marek niemieckich. 

Przegląd mmm* 
toipoczął sł^ w 

Dnia ió hm. rozpoczął się pi*** 
rfąd rezerwistów roczn. 1WI— 
1399, zaliczonych do kate*otfl 
B. D. WZR .̂ tycht k t f r v ś ^ ^ 
sunek do wojska polskie- ćó 
tej pary nie został- ścMa otre> 
ślony. 

Komisie przeglądowe p i « ę ^ -
j.i przy ul, Okopowel I Mw^ 

(Telefonem z W|irszawy), 
Termin stawiennictwa trwać 

będzie od dnte 8 wrze
śnia. Term% i miejsce stawien
nictwa, podane w kartach po-' 
wołania, które zostaną doręczo 
ne obowiązanym do stawień-
nlctwa rezerwistom. Rezerwi
ści, posiackjący książeczki woj, 
skowe nowego typu — wzywa
ni nie będą. j 

Fchczas, 

CIOTO 
- Notowania oflciah* 

Dolary 246.000. 
Marki niemie^fe (M*. 
Franki s z w a j c a r i e 44,300, 

AKCJI. 
B. Dystoitowy 875, 860, 900, 
B. Handlowy 14(11, 1300. 
B. dla Handlu i Przem. 2 ^ 220. 
B. Kredytowy 270, 290. 
B. Małopolski 100, 120. 
B. Wileński handl. 110. 120. 
B. Tow. Spółdz. 325. . 
Pol. bank handl w Pozn. 230. 
B. Przem. we Lw. 95, 105. 
B. Ziemski Kred. we Lw. 27.5, 

295. 
B. Zw. Sp. Zar. w Pozn. 530, 

425. 
B. Zw. Ziemian 100. 85. 100. 

i Kijewski i Scholtze 630, 660, 650 
i Puls 100. 82.*. 
Wlklt 175, 170. 180. 
Chodorów 1325, 1250, 1285. j 
Czersk 1325, 1260, 1275. | 
Częstocke 52110. ] 
Michałów-620. 5T.0, 570, | 
Warsz. Tow. Fabr. Cukru 100001 Zach 

7500. Q3Wi. 
Pirley IW, 1"5. 
Łazy 100. 95. 110. 
Tow. Kop. Wę;:la 1200, B00t 

97S. 
Cegielski i=>7.5. \r\ 155. 
Lilpop 215. 180, 190. 

GIEŁDA 
(TeMonem z Warszawy). 

Modrzejów 1650, 1100* W H 
Norblin 375, 450, 350. 
Ostrowieckte 1—4rtcm. IWfc 
1550. 1575; 5 em. tSW, M A 

1375. 
Rołm 230, 270. 
Rudzki 1—2 em. 660, 615, 6 ^ . 
Starachowice 1—4 em. fWtt 

850, 890/ 
Trzebinia 30a 290. 
Pocisk m, OTO, 170. 
Parowozy 135, 145, 142.5. 
Zieleniewski 1900. 1800. 1700. 
Żyrardów 35000. 
Belpol .W, 31. 30. 
Borkowski 134, 1 & 127. 
jabłkowscy 43, 44 41. 
Transport i Źe$du|a 33. 27, 29* 
Ćmielów 225, 205; 220. 
Hnberbusch 800. 7G0. 775. 
Spirytus LW, 14% 1400. 
Polska Nafta 136, 130, 132* 
Hobel 3,15. 325, 332,5. 
Lenartowicz 49, 45,.46. 
Pustelnik 240, 2*0. 
Silą i Światło 580, 540, 550. 
1-kspinat. ^Ąi Pota*. 1.350. 13TS 

Iow. 50, 42J t 55. 
! Klucze 220, 200. i 
(Kabel 205. 202.5. ! 

I Skon- i '-rarbn. 65, to. 
iPol.Prz. Naft.'610.-
'"cl . Tow. Ocktr. 190,: 16& 
Syndykat rolniczy 500, 72S. 



-_ , f . . 
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Święto Żołnierza Polskiego 
r w Warszawie 

Priy huku dział 1 dźwięku hymnu narodowego 
pajłkl polskie oddały t l t U barwom narodowym 

( HOd waiaaawaUego korespondenta), 
W środc Wkrszawa » wraz I ' 

nią cała m s l a Jak długa I «ze~ 
:Ic święciły rocz raka uroczy 

nlcę odparclL 
ców na Naj, 
pospolitą. 

-ataku bafbarzyd-
iśnlefszą Rzecz-

15 sierpnia*! 
diten" „Cudu lad Wisłą" — utał 
się świętem żołnierzy, gdyż tak 
chciał r<xrkaf władz worko
wych, jcdiiajczeinle Jednak 
dzień ten jest i 
świętem w a z w k M obywateli. 
których serc4 bija zgodnym 
rytmem polskim nictylko pod 
taarym Mutipufem iolnfer* 
skini, lecz również pod e w y 
Ham ubraiiletnLcywlinetii. 

„Cud nad jWfalą" mi alf 
świętem dla tych wszystkich, 
kidrzy pamiętliwi 15 atorpnla 
mm z armią (narodów* two
rzyli jaden wspólny front obrt> 
$f stami otcsyMaj. 

Od wczttnafo rani na plac 
Saski zacięły fciafić odziały 
garnizonu warszawskiego, aby 
walać . udriat . w timnyslel 
mszy polcywn i następnie defi
ladzie. 

O godz. ;8 m. ;30 rabo dokoła 
byłego soboru ustawiają Sit ba-
Uljouy i l t 30 i *a§ pułków ple-
<Aóty. battrja jaftirttrU Pp»«>-
wtk »amooh^v ^nc*}Mic, kom 
btopwany dywł#m pieszy. 

(Mdatały lustruje dowódca 
parady -pułkownik Zalaikf, 
O foia. §~ęj przebywa 

* flMMar taraw i wolowych. 
ten, *f*e«vckl. 

Pada kr#łka Imnenda: woj* 
sko pfiaenitija hwti. W tej sa* 
m\ ctfWfff h i maśztffe, ititaw1r> 
rrtm naprzeciw m&rm wznoil 
m efttrąfIłw b la te . amaronio-
wl-i"* sytśał ; r t r fboc^la «fr> 
dgytioicł, "W Mika mknit no-
« t t nad 0łieem SJMktnt przeła-
i i i szelc śttmelatftw, z których 
DadaJd na ittaszt wiązanki lipy. 
"~PwN»wnfi( komenda* RI«|K>* 
oyna się niszu miowa, k0rą : 

przed mtarjKtnirw f^W^lch 
zajmują fflMhda P m ^ i M l O T C 
rządu. mltWMniwi4: nfamnl l r 

* Wafttfk, ICajrffrtskI, inmackl, mur 
.ftattk Bwfttu"—' Trąmptzyrt* 
skit wyżsi -urzadiiicy państwo-
|wl, korntts dvntomltvoefky draż 
M i c M s Wojakowi w mundu* 

, fteh. t bofrii Htoją ftpr«»crtttttt 
r | f oddziałów wojskowych. 

f CatoM m tle pięknie prsy-
iflfltfeD oitafta Iwony bar* 

Krótka mata k<^eay »lę. Wo| 
sko (KlmaMerowuJe w nlfcę 
Wierzbową, skąd 

roriłoe/vna Me daHYnda. 
, Jeszcze jedna komenda. Sy-
| gnały, fanfary. Wreszcie bu
cha wesoła mułodja marsza 
wojskowego. 

-Jakiem mattamwał muzy
ka |rała! , ł 

mat te ru^ chłopcy. 
/lemla dudni 

pod sprężystym ł miarowym 
krokiem naatych diUelnych p i^ 
eh u rów. Ody prrechodaą i>ned 
p. inlnhtntm Sr^ptycklm wwy-
MkJe i łowy zwracaj •!# w jegr) 
itronę. 

A ta nimi artylerja — zda Się, 
te ziemia nic wytrzyma dfśa* 
ru spaalonyoh konl^amokdw, 
ctapących MpoMwklM. 

Ziemia driy, drlą ta i s rado
ści ł dumy naaaa serca* n i wi
dok tego ukochanego I w Mh> 
dzfertczych anadi naa^ch wy-
marnowano wofika, 

O KGit. 10 m. .10 Wle^oretw 
we waayiłklch koszarach woj-
ikowfcli Odfeyła się 

wrru^alaca uroczystość. 
Mldnowfda w etaaia apalu 

oficer odczy^wał kołajno n&-
zwlika poiaffłydh toWwif da* 
nej kompanii. Ody padaJo na* 
zwfiko zablteffo ^tótera wów
czas ftaj?ttar§zy »»ar*i potoll-
cer odpowiadał: 

— Poltfł na p<* d iwi ły w 
bitwie taklaj a tikfil. 

W tan iposdb koledzy occiH 
pamięć poiiifych t r ^ a r ^ ^ i y 
koni. 

# 
Z okazji śwląooiiaio w a w a j 

święta zwycięstwa odbjł iję 
o godi. i i w pot. w Dcihtte 
Sftwajcaraklai wlec, na ktdrfin 
zabrało iię% kilka tysięcy rfu-
•chaiay. : i 

Wlec roapoeaato pnam^wta^ 
m mm '* mmif: Naitap. 
nfe pttuhtiawlali! mlrf. OłąblA-

t . poa. ^amor^l , ^ * W i r * 
ik i po*. Tud. Prr^ayi^tó. 
Mdwwy miiiązufac do paml# 

flif ck^ajdwl^lap^tMBaa iltilittlO* 
wwo ^pm^ tea»cb l i t poro* 
szyli t t i rai t ak^a twch apraw 
politycznych* 

Wfafc iakoAoiyl alt pnyfc-
clem okolWztirtciowy§h mm* 
jucyj ł odśpiewaniem JRo*?11. 
Zebranie to aornanlaowat Zwią
zek Ludowo • Narodowy. 

Komuniści 
i Zeltz rozbili 

więzienie 
Mn zdołali Jednak 

uwolnk arnaztowanago 
itrtqftifM 

W związku r. oatatnlm 
aresztowaniem .jrządtf repu
bliki rad w /-*iU w I urvu-
gjl komuniści nacmdll na 
tnlfja«^va Więzienie i uwol
nili WłeiftfAw kryminaln{rdi. 
mądBf iWajrlytni złoczyńcami 
nie było jetoak przestępców JK-* 
litycznych, którzy są tylnie 
strzeżeni. 

Panie Ministrze Zdrowia publicznego 

Ratuj dzieci polskiel 
ainą one marnie na Helu, gdzie grasuje szkarlatyna 

Zorganizuj dla nich pomoc lekarską 
kiedy w początkach sezonu 

letniego rozeszła się ptięłoska o 
tom. te na imlskiem wybrzeżu 

sroży filę szkarłat\iia. 
pan minister zdrowia publlOinc* 
go udał sle osuWŚClc tm nuc] 
*ce. celem apiiwdzcnla tych 
pogłosek, ' ̂ twierdził ort, Ac 
apideirdi s i t rzy się ledynlc w 
badagfP' fcdartskich. natomiast 

naszą^ltąplcle mk ie aą od tej 

klęski. v. leksza Ilość takich pacjentrtv-
tein WI/YU p. dra nu-j Co gorsza, z mwnóu braku 

jalskieno miała Jeszcze Jeden I wszelkiej rmieki sanltarC 
donliwły wynik- miał r»n mlunn-Jmienkania. optmezone 
wieie 
źe 

możno<ć przekonania sic. 

„Gotówetzka na stół41 
Prezydent j Coołldjie oznajmił j mi^j Maty , eaciągtiietyctt 
drlsla] przedstawicielom praay« przez ula długów w Aniaryct. 
m rtąd SMinów Zjedi'nczonydi| Praaydant odbędzie wicmda, 
W dWedzlilc nollt^ił zair ran ie j w kwestii polityki zagranicznej, 
rtii stać btdzło na] rtuneic dr>|.4>oiidparl6sM z ambasadorami 
mafania m ^ R|ropy całko- \ Stanów Zjednoczonych w fti-

! rylu I Londynie. 

Parlament Rzeszy niemieckiej 
; P t |M)ia ł na wakacj* r*wolucr |ne 

BERLIN i 16. Ą. Potiidnie.jiiacyjncj pożyczki złotej, odrrv 
Wczoraj nt, prz\joctu wniosku]iv.yl nią parląlticnt niemiecki 
socjalistów w iTt^dmloclo sa- na czas nieokił^lony. 
• !•". I I" ' ' » 

Ciyl naprawdę, 
bolszewikiem, 
koniecznie złi 

LOSY ZAJRAMONYCH 
DZWONÓW 

*\ą Jest 
»a być 

izieiem? 
tZEZ MOSKAL' 

Od pewnego czasu, omal U 
nie pcrfodyfiiłłłap pismo na-
i i i zmuaaone Jaat prowa* 
dlić a^Ja lną rubrykę, która 
pifłmija, a /arazom I rufcŁtru-
J# fakty Nia%aalnaio w p r ^ t u : 
chylattia alf łmca «>w1aiy od, 
wykonywania traktatu ryski*-

Za kaidym rmaam tmii kon-
trajioncl swichruią, «dy chod»i 
o zwrot mionła pdiakiaa^i bądi 

zagraDaoaaajo pr ie i carów* 
bądi łu* «wakuowanaa;o w b» 
tech 1914 - MB* 

Kaidy pnwdmk* padlarająey 
zwrotowi HM pnodmlotem 
^ r t ó w , wybla^Ów lub. n ^ ^ i o , „„ ^ v _.. 
^ z otrddak# t W ^ a ^ l ^ J n ^ ą c i sc 
atuatw, Jak to ma miejsce obec
nie t dzwonami. 

Tyatące dzwonów koścfeł-
tiyclj, wy wkłZioiłycli pnm tm* 
skuli w rtK»sncz0ajiycli czaaach 
ewakuacji, 

Pf>ulewlara •*# taraa 
:M> roiilygłyUi przeatrZłinlacli 

' *u)muj« b*au*ytea*nie 
aifaaywy ala masa 

m jadpak #«wM.^fW#p^I 
\H. t̂ iin^ kotca.^ui^i mm} 
lv. powzlętoj w til if rąwli jê  
JIZCZC w paidiic A *' " ' 

Dcwony tel 
aa c^ecuia.i 
kła w mn 
sła Ja do fal 
rx^dowycf!, ttdzit i 

przefapiiną aa ntataj. 

\ r iWaraatatdw 

traktatu -Mkofowego odbywa 
alę n łc ty l»na prowincji, ile i w 
Moskwld p(W bokiem polskiaj 
dełcicacjł rtelraknacyinej. Bc*-
ceremcmjitoość ot mówiąc bar
dzo o^lfinle) womuuiKtycziią 
imsunlęta feat do tano stopnia, 
że dzwortjf w y w ^ m a ią m 
składów fa kilka godzin przcid 
cJawienMaii m jam! oałnotnoc-
ników utaati fiMilicjL 

któraś a na
ft iaprzaoiyć 

abwany d 
tów óo 
Innych fi 
^aładowj 
Otóż 
władze sowieci 

kas wy 
i .danego sl 

uiaiuW»..ni;zj 

naita-

KJikanaicIc 
czakałn na 

sto okalało? 

przetopienie. -
f Pop^ro e n e ^ a n i Interwen
cja polsklcgor prledttiwlciela 

Jteołożfła kres tej «§t#łirogod~ 
' licj wprost historii, 

. ^ioźeby wreszcll ,narze ml-
nlstcr|nm spraw zairauicznych 
zechciało p r z e m ó w w tej 
sprawie 1 w ten SPO^b przer-
.walo podobną reawakpacię. 
fttóra zakrawa ria kpiuy. Naj-To ; hozcioina po«wałcafUc jwyiazy Jul czas po "fctiii, 

Straizny wybuch w kopalni węgli nny w 
— 1 Kemarara, Stanów Zjodno^ 
czonych Ameryki Półnc^neJ 5o-
\itm% o utra^znym wymu^u 
Hjwów aiemnycli-w mNwnwel 

o śmierć na nilo|acu 
kwalnf węgla „Wyominsf. 
Skutki wybuchu okropne i JO0 
górników zabitych. Kopalnia 
aalewa woda wskutek popęka
nia rur i wodociągowych. 

tliorc dzied, nie są wcale de
zynfekowana, wakutak CZCR > 
^tają sie 

OKntektem zarazy, 
1 )to do areax> prowadzi w o 

c^zczcdzanle m zdrowiu ludz-
klem. w myli pchwiły aajmo^ 
wej, powziętej pa wniosek klu
bu NPiaatt«, tt d o n n ^ ^ e j sic 
zr.TsIeiila minlaterjttm zdrowia 
publicancjiu Odmawia się, na-
turiiinit. nlatbądnyeh kredytów 
P«» t.i. by móc poi^n powie-
d/łcć- „No m imnlatajfium. któ
re mc nie robi". Jest to moae 
bardzo chytra polityka, ale re-
zultaty jvj dla całeieo narodu, 
ni*. wyłącKając wybwców m~ 
nów Ą Jhmi^ %ą bardzo opła
kane. Dlatego 

/wracamy ale a soregym 
apelem 

co pana minjstra dra BuJahkfe-
to» ażeby z'cała cnenrja zabrał 
ale do ratowania 

So<« ftaącyck maaowo drioci 
1 dowiódł* i i mimo waialkte m* 
tryii nie pmwm ginąć mamft 
mlodamu pokoleniu. Traaba 
Jaknapzybclij z^tanlt^wać 
Fcwoc likaniką na polakiem 

- ^ . . wybraetu l młmmt ognitką 
W f%iW1 Kfalu Już przebywa zamiy. 

ai«BaBMaaaaaaaaajaii 

na całym tnMwrsnle lidu n*-
ordvnule / a t o l lektra | nic 

funkcionułe ładna aoteka. 
/dawałoby ale. że Po stwier

dzeniu lem f.-iktn będą iiatych-1 

miast w\d:nic odpowiednie za-1 

flądaenin. ażeby | 
^attczite r*c*zt knrackiiaówj 
przybywających ze WH7.vstklcli { 
krańców K/.CLzyp«»spf>łitei. niej 
były iHizhawiiiiiL' zahk-fców lc-
k a rek ich. Nadzieje nu tu byty! 
U-mburdztci uznaadnume, że w 
suoim czastc oficjalny komufti-
kat rozesłany do i>rasy, zapo-
wladał wszczęcie odpowiedniej 
akcji w ty ni kicnmku. 

Aliści wkrótce okazało się, 
że był to znów tylko jedtn z 
przysłowiowych „«tml iłotnia-
hychł* I wszystko po»«iłało po 
atarofbtt. A tymcaaeem 

zl« sity zrobiły i wole: 
epidemia przamteiła *fa t 
ptA do Odynl, stamtąd do Pn-
cka i Wreszcie —• oftftftttfa całv 
p6H p e p Hulaki. 1 oto biedne 
dzieciaki w mallfnle* łidwie żv 
w o. wielć trzeba przez kilka 
todaln po ratunek do szpitala 

Zjazd zwązku inwalidów 
wojennych 

W eab«k 13, i i , H I 15 b, m. od-
byi#oł tlę fĄmd idolów Kół Zwiąż. 
ku łtłfr&ltdow WeMatch Rłcciyfws-
poliN) PoiaklOi. Ni Zjasd pnybfło 
okołO 300 il#legMl§Ś% ze wszytlkicb 
diltlalc Pabld. lltttięr delegatek rc-
prciiftlowiło araWr i sieroty po po-

Pnemówicfilt powitafnr wyjfitwili: 
W aainniN^Mi f^f- OrSffOtC^n*! p. \ 
wlcrministar tlteion, w nnicnu M. Re
form agrarnych p Sikars, or::z w Imie
niu M, S. Wojlk. p. pik. Kołłątaj. Pan 

pouitał Ziar.d »v 
imieniu Inwalidów hclgiiskich. Pan 
Tftiier witał Zjazd w irrii-.iiu mwali-

koncesyfną. 
trwa

ły obrady tyek kofnUf} W mlu zrełc-
lowania Ipfaw, Wytualątyth ptitr po. 
e«cEefotaa Iwłi, 

Wt wWtok ro«pOc« ł̂y tlę ohrj*f 
plenum na któryfh dpkoaajió wybo
rów im 7mrnM ZwiąaJtu m okre* 3-y 
letni. Nowy akład Zartłyiu ttalio^ą; . 

•ki. MlW»^iyk4 J a k u b o w i Stafth*«- ^ 
ki. W#fc, Organlkiak, KlkiftWtóź, rV 
wltk g Oniefaa, llokfei *V. W*Htóy» 
poat ł PolakJewict, Smyltf 1 Dacków. 

Wcror«j tabrwLtt plena/M po dłu
gich ł wyctw^jącyoii rotprawacfa oo-

francuskich i Międzynarodowego | ataUowiło: I) xaią4#^ od ftfądtt taopa 
Biura Pracy. Na prscwodntczące^o 
obrad powołano p. sędziego Olszew
skiego i Krakowa. 
Praed priystąpicniein do obrad, ucz

czono przez powstanie parni <;<" pierw-
•7«0o prezydenta Racczyj^s^politei ś, pt 
§# Narafowłeta. % 

W specjrtlftei uohwsh' wyrażono hołd 
martiałkowi 4, PMtttdbkiaffUii. 

Po tdafiitt tpraw^aJAnfa .• drialal. 
aniel Fwfaaktt. artoa |af> prcz«aa p. 
Kantora, zebrani podzielili alf na IM-
•tfpufące koAitffl. upo^jieniowrt,, tu-
perrawkyjfią. opieki tpoleciafej, rolną, 

Olbrzymi pożar zniszczył 
w >Aaaatofe^aaijaoaaa^aaailnfCe 

AMSTCRDAM łfi. 6. fPATŁfadfca domów. Htkody maffrMl-statystyczny podaje. >c ttcifin 
Katastrofa pożaru znflBa&yft^SaM bcenlaw na dziesiątki btiljo-bezrobotnych w całel Ałifłjł 
cały kompleks sąsiadującychSMiw guldenów. wynosiła dnia .m lipca b. r-

łrzer»U dU cywilnych inwalidów wa-
jeftoych, ^ zaop«tra*nk dla in*v»łidów 
Oftlityc^Aych, ^ #oba c tlifwijąćftk 
iię c/<.to WTnpUkfr, »a wła4M woj. 
•kowe masowo jłabią dokumtnty m-
waUdów, pottatłowlooo, aky zagubio-
fce dolnracnty byty WiłftttOWaae przez 
U władłe, A ttlt pftM łnwaUdóK, 4) 
zażądaj aby pofiytibno pewnf zmia. 
ny w Dakreela a d*n. 9. H. Ittf r. 
Polałem załatwiono M€ft| §*mw 
drobnlefłzyih. 

Cały pritMig obrad ecełuwtta | U -
boka powaga. 

1.200.000 bezrobotnych w Anglii 
LipMDYN. (Teł. *•».). tJrmd! I.l93,fi00. Prftyrost becnbot. 

nycll W Clłiu Jedne«r> tyg-odnia 
wynosił 10.700 ludzi. 

Niepoprawny marzyciel 
i 0 człowieku, 

który chciał mlać własna mieszkania 
Pan Ksawery D|^k« ttnęd-

nik kolei warsasawalco - wiedeń
skiej byl niepoprawnym marzy 
cielwn. 

Wlertyl iw cnotę iudzką, wie
rzył w triumf sprawiedliwości 

.ra świecie, wierzy! w zwycię
stwo ducha nad cliłem. 

Skutkiem tej wzniosłe) orjcn-
tacjl, straci! w mkn pańskim 
1913 ukochana źone). panią Pzi-
d/Sc 

Nic myMcle, źe, b/on Boże, u-
marla! Pn^roshi uciekła. Ucie
kła od pani Ksawejrego z ofice
rem wołirflskiefo pułku gwar-
djl. —Volla' 

Oficer irdaf świetne szlify, nie 
prawdopodobnie lśn*a^e buty, 
ostrogi szablę •— pozatem pro-] 
pakował kjnlt czyMe^o alkołio-: 

tu. Nigdy ule ctafrnał do piątki.; 

Wiedział, : te kobita - to ko
bieta, a nie obetiajk. Mnie] sł$ 
zajmował j ducheri. wiece i •— i 
ciałem pafl Dtlda... 

l^an Ksawi-ry iftbek pozew tał 
sami. Ale ^iatrmojrtadu 

nie zmienił. W 1914 roku uwie
rzył v, odezwę wialklaco kalf-
cia Mikołaja Mlkoła^włczi* 
Zhecrał «lf Jak bfMir, Rozdawał 
kozakom papierosy, rezerwi
stów wycałował — a dobrowol 
ceni sybirskini podarował gra
bmy swAj tefartk 1 crtapły aaa> 
lik... 

Poczcm ewakuował się & 
Roaji. Jadąc coś trzy doby do 
uroczego miaifa T u ^ , powtó
rz al Cicho: 

— Za naszą i wastą wol
ność... 

do icz. Po pormZce w KarpataiCh 
chciał wstąpić Ha ochotnika do 
wojska, alt ico, nlaataty, nia 
walali, bo mlai ftO lat l pooMid 
szpetnej a^tmy. 

Rewolucja Kiereńskiego za
stała go w Petarsburgu, ntewle, 
d/kć pooo praacbracarjayni a i | 
Plot rozród. ~ ** 

Klcrert«kim. 

tedv 

Z Tuly posłano t»na Dąbka 
do Nlżmefo, z Niźnleto do Mf> 
skwy. Przydzielony do ambl-
wmn kolei, podróżował s tani 
archiwum po wszystkich tfda-
Ftach „szerswj ol- -yan^. — 
Był w Kazaniu, Sarepcla, Bwa> 
ś(iu. Kobryniu, Wilnie. Car-
skiem Siole, Dźwlftsku* Kowltt» 
MohyIowie. Ciytywuł komu-
nikaty z frontu i wyruszał się 

chał si< w 
iłuchai słuchał, słuchał... Qa 
dali moskale, jradall łotysze, 
riemcy, czuwfaae, pordwa, 
tataray, grpdnL lmaretyucy# 
baszklry, orntianje, polacy — I 
lydzi ttyclzi» żydzi 

Jaj wzniosłość, c z y ^ t o ^ pra 
^ość. frzykleił się do mmm< 
cli jak ^łoma do J 

Marzył... 

Kłady Lenin z Trockhn dali 
kepsa Kicrcrt.^kiemu, pan Dąbek 
na chwile zgłupiał. 

Ale niebawem przywiązał się 
do bołszewlkdw. Olśniła go 
szlachetna proałiła Ich tnttod. 
spartańskie, surowe zasady ży
cia— 

Wybuchał ideatlzrnam jak 
wulkan. W międzyczasie został 

tradał ostatnie palto I kapę-
~ ło, U nic został uto~ 

lojce... Diicini c i e k l i 
11 mu pewnego dnia 

t ambrail wazyatkia rucho 
(Njoruchomo^ci nigdy 

iiadan. 
H t f . |Ma]tt.1VHaf|stkle 
fwił sff enlebem pl^czo-
torfu, słomy owsianej I 

żytnich otrabdw... Potam.cho-
rował na zapalenie płuc, chole
ra, tyfus 1 iwierzb... 

W roku \9Bt po zawirau po 
Ifo î w Rydze, wr6dł do Priskl 
eazaionem... 

Pan Dąbek zakochał aia w w - . ^- -^ . — \ 
Rosji. U w ^ ^ n ^ | < f i i ^ ¥ ^ - ^ 4 - -

" *" " "* tdclla sfę karta. 4- Na 
! W tym czasie zmarło 

.^^Jaaia^iaiTyla^akpwi, czy wu-
jlaaakowi pana Dąbka, który 
(n t^a tzek) duszpasterzył na 
zapadłej wsi. 

Po amartytn prolKJizcz^ pan 
Uąbek od^łidziczyf trochej ma
rek priskich. Zaczął śzukac mli 
szkania. . 6^t4tó^dnak rzeczą rdeła» tw%. Spidek 2?ealtzowałb %fę 
dopiero w końcu roku l$>2l A 
IĘ k^lwi roku t#go mle?izlanla 
w warszawie stały %\ę łąnta-
$iyczuie drogie. Jako dobf|' po 

coś pięć razy pobity'na ulicy, lak, ulokował pan Dąbek swój 

kapitał w Pożyczce Złotej. By 
to togo coi z© trzy miljony ma
rek. 

Zaczął szukać. 
Najprzód szukał w centrom 

miasta, lokalu trzypokr^wefO 
% wygodami. Potem szukał ta
niej, lokalu dwupokof0wafot 
potem jeszcze taniej, Jednego 
pokoiku z kuchenką. Ody i to o-
kazało ai« zadrogle, przeniósł 
się Pan Dąbek na Pragę, rewi
dował systematycznie Jom po 
domu, podwórko po podwórku... 
Na nic. 

Co mu się jakie* mieszkanko 
uwidzi — bęc! Przez noc pod
skoczy w cenie o 100 proc. 

Mieszkał pan Dąbek w ume
blowanych pokojach ..Sycylia", 
w okolicach Stołowej, czy coś 
takiego... Jadał raz na dzień, 
schudł, zezerniał... 

Szukał potem koło rogatek, 
m rogatkami... Wyprzedawał 
jednocześnie: autami* po nie
boszczyku, encyklopedię Ot-* 
geibranda, srebrny krypyflka* 
sztych z Napoleonem* kwdrt 
watowaną, sześć łyżek fraże-
toWsklch, atarą dubeltówkę 
dwudziestkę — takie po nie*, 
bmzezyku. Chciał zamleamkae 
w-reszcle w suterenie I nawet 
znalazł był wcaic ptv*wełtą 

j piwniczkę, tanio, bo za dwa mi* 
1 Ijony marek, koło Wileńskiej. 

Ala gdy przyszedł z pienię
dzmi, dowiedział się, że piwni
czkę kupiła jakaś jejmość z 
trzema pannami, zapłaciwszy 
ta niq p^ć milionów marek... 
Wydał wkrótce swoją gotów
kę; 

Wreszcie ptn Dąbek wylał 
rcs/*kc wody z starożytnego sa 
mowa ni — i spieniężył samo
war., r l 

Poczem jegó samego wylano 
% „Sycyljr, bonie miał już c/tm 
płacić. 

Tłukł się jeszcze dwa dni po 
Warszawie, a trzeciego dnia 
poszedł na br»lg bardzo szar-i 
i bardzo poczciwej rzeki WisJy 
Spojrzał sobie na zachodzące 
słortce — i właśnie miało sic l"n 
wieczorowi) —westchnął, pne 
żegnał aJę — I skoczył do wr^ 
dy. ' ^ _ 

Znalazł nareszcie mieszkanie. 
Clsttie, wflgotne, ciemne — ale 
bardzo dębe 1 ojekfWtMei... 
Spł sobte w nim, jak wiatki pan. 
m snem głębokim 1 nłezamaw-
nym... {

 — . 
i j | # Korcm*. 
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Dlauago ile. rezwloMam? 
świat mnie potępił, czuję sie niewinna 

echowanie dziewcząt jest główną 
przyczyną nieszczęść w pożyciu małżeńskim 
szanowny P . Rfedaktorze! 
Choć sądzc, I/- ża czyn inm, 

wskutek którego się ro»wm-
dfcfn 

I ły l . 
lHCdii'. 
jllż i. 
in»;/. " 
l.--r.w. 
l l l j ! A l 
Dv... I 

w nji jnnic potępi. 
ezi<i£ sic ntówinoa. 

; wliiJ Wychowania I 
iv.y la W 
•s/łam j 

:.i J /cniii-
. ^dyNię 
u . i /wó 

ni/ 
jd.s/c/c He 
rJiMin sic 

IzI.jJiU 
t«w\ ci.i 

W) H IH. on -' 
^ nini prze-

I u . 

sen roz koszny. 
• •J\ dawał; mi się wte-
ilicknv-... 
HSt!:'llt II 

wy 1 a r l na innk 
ililliC' 

A* iwwnegn 
łodego c/Jo-

a prądu ciek 

dni 

tr\. 

wE. 
lam o mm. 

Chęć zdrady 
ani [••s-wsiui.:' w mci głowie. 
N;fl-. c ro,̂ > cic ijiał/cńskie h\'~ 
lo '.w i.mc i;ik|ś cudn:i mgła. 

. J.r.Yafam sobie wtedy 
;.,c!ii'<.* sprawy1 z tego i un

ii \ -MS nie podobał. \Vkly- ! 

ani ".n córa7. rzadz-c.i. aż 
•licu prawic. ze /apomnia-

klńni przesłaniała ml świat 
| t-;ilv Nic /nalam życia I jego 
I zasadzek. Wychowanie moje 
h\i<" prawic, że klasztorne i 

: be/ rodziców, 
Pewnego dnia 

m a i wyjechał. 
[ | ' o dwóch tygodniach nieo-
. hecnośei jeno ów młody czło
wiek odwiedził innie. Naslęp-
r „'o dnia wybraliśmy sic do 
i,,iirn, potem na kolację- Jakie 
wina piliśmy mniejsza, dość 
że pomimo mc i silnej głowy, 
podpiłam sobie porządnie. To
warzysz, mój odwiózł mnie .lo 
diłiiiii- Nie zdol-ilaiii stn npi /ce 
jego miękkim. MihlHnyin (do
minu. . poniosły mnie /.mysly... 

I stało się... 

Nad ranem zapukał do drzwi 
: svpial'*i nii|ż-.- Nic napomnę 
! nigdy lego Impiohladcj twarzy 
1 i ro/.|uc"/łhv}'eli s/ó»', króreml 
nas nhrzueal.., Ulagalaui prze
baczenia, tłómaczae. że stało 
sic lo bez chęci z niej strony 
zdrady, że nic sadziłam, aby 
alkohol do lego stopnia na, innie 
podzi iłal..- że nie bvłain wsta

nie sie oprzeć l 1. d • Nic po 
trafił, czy nie chciał mnie zro
zumieć.-- O jakież bałabym 
mu wdzięczną. ' 

gdyby przygarnął niirłe 

Od kuli policjanta 
Potworna zbrodnia czy tragiczny wypadek 

Krótkie szamotanie 
Śmiertelny strzał 

„Jmi nltwlrmy" -- wyszeptał przed zgonem 

wtedy do piersi. Jakżeż słodkie , „. . , 
byłoby wspólne ciei pimie...! t J ' l n i "»"• 16 przy ni. Mvielokn:y-
gdyż nie wiem kio / uas więcej, s K l c ' Przybył 
cierpiał.-. Szarpał m<i,i b<">i ża - | większy odd/lal policil I w v 
In. iux>kor/.enJa i jegu cierpię-1 wladowców. 
nie. Kochałam g„ w d d y slok- | ł ( 1 ^ l l C i l | l ( ) | C W i t t w ł a śn te u-
n>c wieeei, niż v\ pi^rws/y ' | | C ( , 
dzieu PO ślubie. C/.yż gdyby ". , , , „ , , • k . r o ł ) 0 ( c , ) a 2 d i | z 

proc/ zmysłom łączyła n" Z< ' i nami — wezwano, 
inna przyjaźń nie potrafiłby i 
przebaczyć '* W icdzial, .że bv- | 
lam na lvle naiwnii, iż nie sa.-
d/ifaiii, że 

(Od u^rssa.fuk^go feroporufeniaj 
Okold Bodz. Re j rano pr/edjw-jada świadek wszystkiego — 

' ' żona zabltcno 
1 o liy|;i icJna sekunda. 

Pnicilt sie na incj-a. do ściany 
Ko przyparli, za obie ręce c l iuy 
cil' i 

• Myślałam, że lo 
Do bramy weszło kUkn wy- Ulrachu Naifle 

Hiadowców i jeden pdlejanl - ! , „ . . * ; , . Obsuwa SK IW ścianie-

pod wpływem alkoholu 

nikczemni i uh* Iz i ludzie za w -
,sze uyzyskuii i syloaeje.-. 

Mężczyźni żeniec się maja 

reszla ndd/.ialu z^isuila' na ull~ 
c_\. 

Piyy. adzeni przez dozorcę 
wywiadowcy i iwliejanl udali 
si': w ofic> it<;. po scliodach z 
drugiej bramy na 4-tc piętro. 

Prowadź paii do inlcsz-
— rożkaza-

Panle Jezu. anlm się spostrze
gła. Jak huk nii I strzał. 

lak dla po
pal rze na 

inęzy 

/a .sciba >.!uż(i doświadczenia, j kania liznańskicKn 
ź\"Liowevi<». i;dv my i d ' i e n t v ! i o dozorcy. 
prze/ życie i 

Pojldynek na automobile 
Dwaj rywale natarli na siebie maszynami , i 

Poszło naturalnie o kobietę | 
Nm\ e cudo amerykańskie'. Za! i pretensic przemieniły 

Nov. v nijwiarycodny wyiiala-| sic z czasem w nienawiść, któ-
zek! rłojcU.ynek na auLomobile! ! ra d,L)jirowadziła do niebywałej 

lak. er>4 podohtie^o zdarzyło i katastrofy, 
sic * w iiiicjscnwości Jollvel,; Oto, iak donoszą pisma ame-
t d / i c sloczono te riajorycrinal-
n k w , a w alkę. 

- p r a w a ' przedstawiała sje w 
.sposób ilasteatiiacy. Pan Dr, 
R. Pavis | jcv*|kole^,i. noszący 
poNkic \}<izw i*j(o f 11 L" ?: i K. i Alek-

i sauder .lartcz, 
o ręk? pen 

która nie mi 
"*ic-kftinu powi-

Szło^ć. o*>siai: 
obydwoma. 
Tak też siic • r.;|n. \) 
serca wezbrały • • 
nyni żalem U", -,. a; 

sferne liawzaiei.t 
przypusz<zauic, że 

biejjaii MC 
ej panienki, 
ic zdecydować 
rzyć swa przy- i 

-i. r\\ HĆ 7.' 

;• /ranioiT 
• ̂  ••''•"/•. i r . i 
. \ ' .! i'i lid 

i-d rzucenie 

iłu 

starai; jedhewo bvJo sVuikicm 
Intrygi drugiego. 

rykaóskie, przed niedawnym 
! czasem obaj rywale 

jadać automobilami 

spotkali się na skręcie jednej z 
ulic w Joll\'e(. VV oł)ii mło
dzieńcach zawrzała krew. 

Na wzór .średniowiecznych 
rycerzy puścili 

s w e żelazne rumaki przeciw 
sobie 

i -!o.vvli pojedynek na autnmo 
lnic. r likakr* Lnie ieden dnnrie-
,;o ila'cżdż.ił. ;.ż obie maszyny 
n.-:i)irs sj ; ; w d / z ^ n i . Rywale 
u\sz,lj ealo z lei dzikiej awan-

^iiry. które! cplloR rnzejrrał się 
nr/od kratkami s^dowemi. 

z za wiązane ml oczyma, 

prowadzone za rek^, aż do oł
tarza, potem oddają nas pod o-
pieke męża, którv często zo
stawia nas samym sobie. Wte
dy lo często wciiod/ainy na śli
ska drogę, z której ni^dy nie 
wraca się bez szwanku, ( idyby 
wychowywano nas, uświada-

i iniając już. młoda, dziewczynę i 
tr> v. sposób roiuniny i oględ
ny, nie popełniałybyśmy tyk-
gfnpslw. które warzą., â  nawet 
niszczą nasze szczęścia niał-
żeiiskic-

* 
Uszczęśliwić m«ła 1 siebie po
traf) tylko koMcla rozumnie 

wychowana. 
Pacz panie Redaktorze i mo

ja spowiedź zamieścić w „Knr-
jerzc' ' Czerwonym pomimo, iż, 
nic podpisuję ino#i .nazwi
skiem. 

Z szacunkiem 
Maria 

i . • . w W W - n . l 

Na 4-lem piętrze p<t obu s t ro
nach klatki schodowej biegnie 

ciemny, niski korytarz . 
a w nim sz.ercKlem drzwi do 
ciasnych izdebek. 

Przed jedna z. nfcli stanęła 
polieia- Hozorca zastukał. W 
mieszkaniu Uznanscy Jeszcze 
spali. (Jbudzilo ich stukacie. 

Panic Uziiański — zawo
łał dozorca — nlecli pan o two
rzy, to ja — Jakóh!..-

Usłyszano Jak urospodarz mle 
szkania wstał z lózka. 

W tejż.c chwili wywiadowcy 
odepchnęli ode drzwi dozorcę. 
Kołując się do wtareniccia. 

— Mrowie mnie przeszło — 
orjoftyiadał p. Jakób — gdym 
zobaczył .jak 

mignęły w Ich rekach 
rewolwery . 

Drzwi się o twar ły . I w tej
że chwili wywiadowcy , jak 
pantery rzucili sic do wnętrza-

To, co sic dalej dzlajo—opo-
! • * — I W — • l l M l l l l l l l • U l l . l . l II • I I I U M l p .1 I 

u wrót szczęścia... 
zapamiętałe] walce strażowej ktfi* sl« opamięta 

przed trupem młodej żony 
robotnika?! 

Czt-iy „nogi damskie 
w galaretce" 

pruiJłiy autystycznej 
Londyński „Daily r ^ p r e s s " [„świeciły" w noce olimpijskie 

' w Kremlu, gdy pod Jęki roz 
strzeliwanych „wrogów rewo
lucji" — czerwone kro |e 

Mtoda. bo zaledwie nsic-mii!-' 
SIO!LMIUI Karolin.I |i;)hsk.i \̂ d •-
n u :-(i'i.-:(ców| >.v. vel; w .le/.or-
nie po znał al pr?ed prorokiem 

i m e r a min.ii/.i z 

l/.ic N|iiKi(łbai' vie 
hali w krójLC. 
>redko do wesela. 
ciężkie Ci*as\. le-

t -.jebie w y ż \ u i i ! mu/na. że 
nnciio miłosne VTUCIUU;I,. I 

słowa poclechv nte zasiania 
chleba. 

/ każdym dniem coraz tro-
r-ei LU,,. N e j z a 2 a j r M | a d o 
'ine^/kaiiKi Lyinemw. 

Młoda żoua, prawie dziew-
• ^ i*a jeszcze. 
"ona do ne^z\' 

potwierdza, rozesłana, w swoim 
czasie przez radjo sowieckie, 
wiadomości, że w początkach 
września r. b„ wyjeżdża do 
Londynu, zakontraktowana 
przez tamtejszą oj>erc, trupa 
baletowa moskiewska. 

W trupie tej, zwożonej z 22 
osób. su. dwie „łrwiazUy', H 
mianowicie: 
Masza Mordkin I Wiera Kriieer, 
Pierwszą z nich, już. w okresie 
przewrotu, upodobał sobie pan 

Nachambes-Stłeklow -
obie zaś, w każdym |razie 

składały hołdy W e w r w . 
Obie cwlazdy. niezależnie 

od popisów choreograficznych, 
betlą zajmowały się gloryfika
cją ustroju sowieckiego. 

Moskwa ma z pewnością na
dzieję, te, czego nie zrobiły ta
kie głowy. Jak Kraslna i Karnk 
ulewa, może zrobią smukłe no
si Maszy i Wiery . Bądź, co 
bądź — jest to niezgorsza pro> 

c;.'. 

prawie 
nleprzvzwveza- ' 
Poczęła ro/jKi-. 

.Umieram, gdyż tycie Jest bardzo 
smutne" 

napisał przed śmłerclq samobójcza 
adwokat paryski 

. mi", L'0 życic małżeńskie, pel-
. i*(e-\ ażn vcli. I w ardvcli obo-
azków 
Vi t,cvi\-. c niiesiace minęły 

•>, Jk .. ho prędko mkną cbw I-
-•'^ /i. y.i.i, C\ mer. ticzciwv 

i '! .Kiwity rzemieślnik. z;ira-
d !i!i .'le w ięc iiietylko ż.\-li ii-> 
ai-i - ak (i.iwei na czarną KO-
i'- -"ś ,(L COŚ zaczęli odkla-

N.i czarna godxhle! 
t"; ki iila nich wcześniej, 
-.b | j!/vi»iszczać. 

!•> \ 

' .1 

f\l(.' l . l l l budowlany , j 
wiadomo, do ' 

i'«Xbii 
, ... ' i ' - | V , ; 

sll l»>C'4\/;i 

/e-branla ro-
i<> dnia przy
wiesił, że 

,.l\lho " j ^ t r w a e sollrtamte". 
a ..kap ia.1 /i t i i is/^jy ladzie 
n^lapic. 

Mijały di' 
trjval 

\V\c7iJrpah MC -v t / . rUii-
\i..ż, tiii^lc piKie^/.,,!, al,-

^'Alnc 

Ski\nnii\ apartament na 
szóstym metrze w domu przy 
ul. Viclnr - Massie ,45 w Pary
żu zajmował od szeregu łat ad-
wokal przysięgły Karol Cre-
tnieii\. 

Mimo dużej wziętości u kli-
teiitcll, co zabezpieczała mu 
dostatnie, a nawet wykwintne 

utrzMnanie pan Cremiou\ . 
cznł słe nlcbardzo dobrze 
Często nocami błądzJI bez 

celu im opuszczonych przed
mieściach paryskich, zaglądał 
do najskrytszych kół apaszów, 
calenii nosami 
wysiadywał po gwarnych dan

cingach, 
upaiaiąc MC lekka melodią mu
zyki, lecz. wszystko to nie 
•noglo zabić jakiejś ukrylej 
tesknoly. iakicgo.ś 
bolu-

Wscbodzący ranek 
przynosił (ylko smutek 

nieokreślony żal. 
. ^ ^ t t. * . Znaj,ini i sąsiedzi pana Cre-

cala bttfełeczke żraeei tnicbaiv^| micux iwierdzjll, że cierpł im 
Wezwany lekarz po przepoi- 'nn ncm-i-teiiie i o^labier/lc sy-

ara |k- 'kaniu żołądka dtsperaiki p r / e - .iicmn n.riM)»eg(i. 
wiózł ją do \Varszav \ . (k) ^ .p i - ' .!ed\ua osolm. którci od czu-
lala Dzieciątka Jezus. - s „ d„ L V J M 1 p. ^ r e inhji ix i 

Mimo usilnych zainc^/m nie cz"iir« ,,e zwic r z \ ' " ' 
u r a t w ano młodego życia. s ł u ż b a Guarct. 

1 ' ' tzątkowo 

*\ tajemnicy nrzed mężem 
/aułjKiwałn się pod eiężarem 
, / , l " ! u l 1 mVŚli o przyszłości 
!>' lem ct.ra/ większą l rwo^ą o 
i " ro pr/eięla. szlochała, skar-
ź' la sig przed mężem. 

^ TIaż niezłomnie irwał 

na stanowisku solidarności 
robotniczej, 

/ oburzeniem słuchał próśb żo
ny, aby wrócił do pracy. 

Rozdrażnienie Cymerowel : 
kaidym dnieiu rosło. < 

Osrarnęła ją wreszcie 

paniczna Irwoaa przed śmiercią 
głodo w a. 

W przt-.slyfNc ne rwowe-o 
alnkii, gdy w domu nie by ło ' 
męża, iMłblecła do sąsiadki. IM>-' 
życzyła pieniędzy niby na chleb! 
kupiła eSeticji octowej i powró-i 
ciwszy do domu wypiła i 

P e w n e s o dnia. przygoto
wawszy pierwsz.e Śniadanie, 
słu£a_Y« skierowała się do no-
koju™. Cr«iih5ux, O tworzyw
szy drzwi poczuła , 

sltna woń gazn śwłetbMgo. 
Nagle oczotu przera ione j słu 

źącej ukazał się tragiczny wi
dok. Na przysuń i ętem do apa-
raiii guzowego łóżku leża I 
siny, ze spałoneml wargami 

pan Crcmlews. Wszystkie kur
ki i krany od przewodów ga
zowych były poodkręcane- Za
rządzona natychmiastowa po
moc ule przywróci ła życia nle-
szczęślhvemu adwokatowi-

Nieboszczyk pozostawił na 
swym hjurku sporo listów. 
•'CIJ,1L' z m c n "łowiły o ostatniej 

ukrv i« to i v , f ) " (rafficznie zmarłego, cłru-
| wlfc słały pożegnania daleko od-
' da lonym k rewnym. 
j Joden Ust bez adresu znale-
|ziono na podłr» ł« , 
i /zawierał te krótkie s łowa: 
I „Postanowiłem przestać żyć. 
Umieram, edyż. 

< tycfe Jest bardzo snintne. 
/ y c bez jednego serca, kto-, 

reliy zdołało odciuc co jcie bołi1 

to rneka". 

I padać, nachylili się nad nim. 
i Otworzył jeszcze oczy ( tak 
, cichutko powiedział, że ledwo 
I warnami poruszał; 

Panowie! j a mewmny... 
I c s / c e coś chciał mówić, ale 
iuż nni się usta zacięły. Sko-
;:.d Dopiero w tedy oni po w o -

, dę. Pogotowie wzywać. J u ł ( 
( Straszny, wstrząsający gro-
i v-i\ \\ ypadek. 

/asic^nęli i iny iniorrnacfl w 
Urzędzie śledczym o przebiegu 

i lei iraiftdii-
Polieia radomska zwróciła 

• -dc do |H)lieji warszawskiej z 
i prośba o przeprowadzenie re -
<ui7ii u UznańAlego, który 

jakoby ukrywa,' bandytów. 
Wywiadowcy ji zeznają, że 

:".d\ Iz.nański of*'orzyt drzwi 
;i ni rżał Mic ję , tjhciał zatrzas-
i;;'.ć drzwi ponownie, ałe siłą 
. u- mwnrto. 

W ncoiio się nati z r ewofoe -
rami w pogotowiu, spodzteya-

. iac się w mieszkantu b tndy-
\ oni stoją. — Co pani b r e - , l n v i 

werje wyprawia - - powiada ' W c/asie szaaMikala s k n a S 
jeden — on się tylko tak za- strzif 
straszył.. . ; z ręki jednego z wywiadowców 

Z a ; wiaderko chwytam - . rad<nnsklch. 1 
niema wody. bo na czwar tak 1 Energiczne s l w z t w o w Jte 
nie dochodzi. Clicę wyskoczyć I sprawie wszczet 

Przysiada, na tym kuferku en 
stoi w kącie . 
A krew n a z twarzy ucieka. 
Zdrętwiałam. Z łóżka wy

skakuję, aż mi dech odbiera z 
przerażenia. 

• Dandycl! Zabili mi mężu, 
(yle tylko krzyknęłam i w o-
czach mi aż. pociemniało, A 
on się zwalił na kuterek. bla-
dziutki jak ta ściana. 

Już widzę śmierć... Uszy 
mu żółcieją... Więc go 

caluie po rekach, 
ineżuiiiu, i ni': wic. przemów, 
Ignaś, s lyszys*. Igua.s?!... 

do sąsiadki, a ; 
onł nie puszczała. 

- Panowi ; . k r :yczę . idiiLij-, 
cie sie, pu.ezicśck KO /nhili,; 
patrzajcie... < 

A oni ntc... .'lopiero jak się; 
mężowi głowa na bok prze
chyliła, a powieki zaczęły z.a-

Nie wątpimy, 
a bezw 

W tak potw-
zatrwoioną opfri, 
uspokoi ogólnik 
nie", lub wiadomość, ze 
ca otrzymał ,^afpwa. 

iwycnRuett 
cmaf̂ tetan, 

WTPMSCU 
Pikana nłe 
e „wyiainśe-

Ntetortumiy debiut ml 
bandyty 

Naczytał sł« romansów kry 
napatrzył sit na krwawe 

W Paryżu wydarzył sic w I wepchnęli go 
tych dniach niezmiernie chara- 'ko ju 1 szcacłn 
k terys tyczny wypadek. 

Ntejakl Piot r Merve, odm na
stoletni chłopak, działając nJe-
wątpJJwie pod wpływem sensa
cyjnych wrażeń filmowych, za
pragnął w ła twy sposób doro
bić się majątku.*' 

Nabył tedy dwa brownloKl. 
zaopatrzył się w maskę i w y 
b rawszy sobie, jako ofiarę, pe
wnego zamożnego urzędnika 
sądowego, zjawił się w jego 
kancelarii newitego popołodnia. 

Z okrzykiem: ręce do i 4 r v ! 
wkroczył do kancelarii, w 

której pracowało podówczas 
dwóch młodych urzędników: 
szefa jtrzypadkiem nie byto w 
domu. Urzędnicy jednak nic-
lylko nie dali się s lcroryzować, 
ala zastopowali niezwłocznie 
bardzo ;skuteczną kontrofensy
w a : 

Zlaoałl młodego bandytę za 
bary. 

Cudowne uzdrowienie 

boemmpo-

zawmdo-

łeicce 
y aresztowali 

drzwi. Niezwł 
niioiH> policję o 

Przybyli na 
stawtdeJe wfa 
niefortunnego bandytę I odpro-
wcdzJti go do wlęztenta. 

Na s l c d z t ^ e Herve ttoBia-
czyi i ię ze skmcjią, że 

pchnęła go do szalouafcu 
czynu Śedaa. 

Przyznał się zakazem nahrnJe, 
i e napatrzywszy się w Mnenta-
tografach różnych okropnoaci, 
chciał w życiu s k ą p k n n ć ay-
tnacje filmowe I zaopatnare s k 
w pieniądze. 

Sąd niezawodnie wyperswa
duje młodocianemu bandycie 
niebezpieczny proceder: zdaje 
się jednak nic ulegać wątpłłwe-
sci, że wyrok biedzie łagodny, 
gdyż. przy.sięjjji uwzględnią 
młody wiek oskarżonego t na-
jw nosi ca!e.?o przedsięwzię
cia. 

w Lourdes 
Dzienniki francuskie donoszą icicżkim t nic był zdolny 

o nadzwyczajnym wypadku 
naglago wyzdrowienia, jakie 
miało miejsce w tych dniach w 
poiwszechnie Już znanem z ta
kich cudów mieście francus-
kiem Lourdes. 

Górnik IrracaaJU, 
imieniem Gustaw Dolsy. przy
walony byl w r. 1908 węglem, 
na skutek oberwania się ściany 
w galerii kopalni. Ciężko ra
nionego 
ze złamana miednica i k ra tas ło 

h y n 

przeniesiono do szpitala, 
Stankiem (rgo wypadku pa-

irliź obez\vładni! całkowicie 
nieszcaęsiią <Ttlarę. swego za
wodu. 

Przez 15 lat bezskutecznie 
próbowano wszelkimi środkami 
lekarskimi przywrócić zdrowie 
biedmjmu córnlknwl. Wreszcfe ! czenie go przV 
zdecvrtftwum> siu wvaJać go do *° * a * t ' m s 

Lourdes. i siłom 
Przybył tam w stanie nader ' 

mniejszego, nawet ruclm bee 
pomocy kuli. W dodatku mę
czył go uporczywy kaszel i sil
ne bolo kręgosłupa i obu nóg. 

Po zanurzeniu go w baaemc 
napełnionym woda z cudowne
go źródła, DoJsy natychmiast 
poczuł wstępniące wen siły. 
Wyszedłszy Już o własnych si
łach z kąpieli 
ukląkł I wstał bez pomocy kuli. 
poezetn udał sie "do specjalnego 
LTzcdu sprawdzi, gdzie pod-
4i.ny byl wiedźmom 5 lekarzy, 
francuskich. bol<jijskich i włos
kich 

Kezuliatemóg|cdzJii był pro-
tfkuł podpisany1, przez wszyst
kich rych ! eka l iv i s twierdza
jący, że Gust&\f Dotsy jest naj
zupełniej 2 d r ^ v | a nag łe wyie-

«ać można tyl-

yrodaonym. 
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Święto Żołnierza Polskiego 
w Białymstoku 

Usialonejlpo wsie czaay Awic 
(o Zotniertm Polskiego n* dz 
15 sjerprtia. pociągnęło ku so 
pie 'serca pialoslocjzan. Mimo, 
ip n\p wiel t było cxa«u na nr-
R«iH3(«cj< łjtroc2y*ioaci r<-), ob-
4'.iT «"i rl wjyppdł wspanialr pod 
krt7(Jym jwiględrm 

l'riled<Jwł/yhtliicni roześmiał0 

sir «Uo . iiajsKFgo iolmer^yka 
sianko f promieniami slrreli-
nlymi porwi lo w sir^cpy i ro-
iTi:nala fhijpury po lylu dniach 
pr/rd)e«ifcnicj sloty. O g. (i 
l i n o na!, Ryn«k tCcaciuszki 
wkroczyły CMdtialy wojskowe 
w prlpyil* Rynsztunku n o godz. 
)0 rozpoczęła «ic rntr/a polo
wa, na któfej prócz wojaka by
li obecni przedstawiciele: władz 
państwowych i Mmonądowych, 

1 i 

instytucji społecznych i kuhti-
raloo-łiśw^arowyth. S o k o l a 
dtrsełca, delegacje * * i * i *kówi 
robotniczych I » d d * i a ł * 0 S O J 
71- sziandarami, młodzież a/kol 
na i tłumy winnych-

Podczas m m Awietej pod 
niosłe kasranir wygłosił ks.drir-
kan Chodyko. , 

Radowało »ic irrcp. gdy sir 
widziało Młrhów naszych na 
schwał i ich dzielnych dowód
ców. W nich moc naiiza i 
cliwala. 

Szkoda tylko, że poza ofi
cjalną uroczystością apołeczen-
atwo nie zdobyło się na coś 
więcej, jakąkolwiek rozrywkę 
chociażby dla żołnierzy. T ło -
maczymy lo chyba lylko bra
kiem czasu. 

Z życia robotniczego. 
Górą piekarzel 

Na wapńlńem posiedzanm 
majstrów i robotników piekar-
likich osiągnięto porozumienie 
w •prawie żądanej przez tych 
ostatnich podwyżki. Obie stro
ny /godziły sic na W proc. 
Ofiara la przyazła tern Inlwirj , 
r r postanowili |ą lylko ci, któ

rzy biorą, nie I ront czar sic 
zgoła O zdanie łych, którzy 
ją będą musieli ponieść. Srfery 
i łum wyjętych z pod {prawa 
spożywców, b,o«Wolnych prze
żuwaczy chleba, bez szemrania 
płacić bądzie nowe r.f>ny, po 
Hyltlowane p r * » ' ryWicieh 

I stolarze nie od macochy. 

XXV4ecie Białostockiej Ochot
niczej Straży* Ogniowej. 
Obchód wypadł imponująco 

Owicjl u czett p. MarsiftłRa PlłtudsKlego. 
Bezpośrednio po urocryAoi-

cl iołoiertkiej spłynęły na Ry
nek Kościuszki liczne zastępy 
strażackie, 

Białystok W dniu 15 b.m. o-
bok święta | żołnierskiego ob
chodził urocfeyecie ewielo swoje 
własne — juHtieusz ćwierćrocia 
istnienia B.O^S.O. 

1 N e jubileoat B.O.S.O. przy-
hfty licziie , delegacje straży 
ocnółniczych; między inn. z 
S a p f a i U , SłoUima, Woikowyska 
Br*a*cia, Grodna, Wasi lkowa. 
Bactflczek. P izybył również de
legat Łódzkiej Ochotn. Straży 
Ogniowej. '' I 

G d y s t r a i y | B . O . S . O . , dele
gacje straży!5 ochotniczych i 
Miejskiej Straży Ogniowej u-
stawiły sie |na: Rynka Kościusz
ki , z Kluba B. O . S. O., gdzie 
miała Wiejące zbiórka ' straży, 
gdzie praybył prezes d i . Sian-
majzkp^w otoczeniu gości. P. 
p r i i | | s r p » w f ł | i §>. K o m e n c ł u t 

./ obaj w oto-
Z a r z ą d u p n a * 

tern szeregów 

Markus, bocz 
czaniu cz łon* 
azlt przed 

l! potem przybył 
Rynek Koś-

ciuszki prezesi Z w i ą z k u Flor-
p- Caiomicz, wreazeia 

ptiM&pern zajekhał p. W o j e -
woda Hopifrlawak.. Po powita, 
niu atfaży prz iz p. Wojewoda 
i prezeaa Cboifucza na trybunie 
° * * *zone j sztandarami wazyat-f 

.kich delegacji Intrażackich na
stąpiła urockyatoić wbicia do 
d n e w c a a-^tahdaru B . 0 - S . 0 . 
2 5-tego «vioŁ\titt, przybicia 
przyaoanej przez Związek Flor
iański odanaki zloiej. i tarczy 
•rebroej z lajirowyni złotym 
*"Cncem, podarowanej przez 
Ł-ódzka. Straiż.f 

W chwUe potem na środku 
Kyalu i łCoaciuszki p. prezes 
Chomicz i prezes B. O . S. O . 
rozdali n a g r<o d y, przyznane 
przez Związek F l o i j a ń a k i . 

patrz, wydanie X X V - l e c i e 
. O . S. O, ) , poczem nastąpiły 

przemówienia. Przemawiali pp. 
prez. Chomicz, prez. Siemasz
ko, Kom. Markus i in. Po prze
mówieniach odbyły n e ćwicze
nia B O. 3. O. i Miejskiej 
Straży. Szczególnie ciekawie 
wypadły popisy Oddzia łu tech
nicznego fi. O. S. O . na drabi
nach. 

Wreszcie d e f i l a d a przy 
dźwiękach orkiestry i fanfar 
B. O , 5. O.; marsz zda sie nie
skończonych szeregów strażac
kich. 

Uroczystość skończona. 
Strażacy i goście zaproszeni 

udają się do sali T~wa j„War-
rant", gdzie oczekują już goś
cinnie zastawione stoły. 

O k o ł o 700 osób zasiadło do 
tradycyjnego bankietu. Nastrój 
mity, serdeczny, sypią się to
asty jak g r t k a w a , : M C e c W 
wane aerdeeśnOa^is) ufmującą 
i ptawtotą strażacką. 

NB) wniosek p. prezesa d r * 
Siemaazk. poatanowiono prze
słać dapesfe do p. preic, m m . 
Witoaa, miii. spraw. wewn. 
Kiernika, Prez. RzpHtej W o j -
cieebowakiego i Marszałka Jó
zefa Piłsudskiego. W chwili 
odczytywania treści depeszy 
do Marszałka Piłsudskiego na" 
•tępuje manifestacja jedno' 
myślna ns Jego cześć, która 
trwa w ciągu kilku minut bez 
przerwy. 

Wreszcie bankiet •kończony. 
Goście udają sie na match 
B.O.S.O. contr . W.K.S . 42-go 
p.p. i na wyścigi cyklistów, inni 
do Ogrodu na zabawę. W i e 
czorem późno nowa atrakcja— 
to bal maskowy w teatrze „Pa
lące". 

Słowem B.O.S.O. wszystko 
zrobiła, aby jubileusz pozostawił 
u wszystkich najmilsze wspom
nienia. 

Nikt nie powstrzyma rycerzy 
ftpieuą cych dzts na zebranie Kontrolne! 1M4 roczniHa 

Stanąć dzia powinni przed 
Komisją przeglądową ci rezer
wiści rocznika 1864, którzy nie 
posiadają jeszcze kaiąźecaek 
wojskowych ani łeż kart uwol
nienia. 

na ul. Wojskową do Szpitala 
Nr. 9, wiedzą oni bowiem, iż 
jest to ostatni termin do załat
wienia tej fofjknalności, która 
jest obowiązkiem każdego o~ 
bywatela. f 

Mo ośmiodniowym, auchntm-
czym żywocie strajk stolar/y 
wyziooqł przekornego ducha 
w nb wtorek póinym wieczo
rem. Pratownify hebla i świ
dra otrzymali żądanfl podwyżkę 
75 proc. 

N a decyzję Pp. majstrów 
wpłynął podobno następujący 
wywód przedstawiciela robot
ników: 

Minęły już to czasy, kia-
dv stolarz robił aalonowe me-
e<fc, aerwanlki, bibljoteki. Był 
to luksus, na który nie stać 
dzisiejszego łachudrę, a, paskarz 
kupuje .„antyki" lub sprowadza 

urządzenie z zagranicy. Dziś 
stolarz dla szerszej publicz
ności robi jeno sioły, kołyski 
i trumny ws/yslkir tr /y kale-
Koljc nieodzownego Kiwani. 
Masz ro jeść, lo i mu4isz mieć 
na c iem. Odpoścm* a nlót dla 
l i -dAiego oka kupisz. T o samo 

L kołyską. Możeaz sobie po
zwalać na ojcowakic rozkoszą, 
lo płać jak się patrzy. Co do 
trumny rzecz najprostsza. Ko
mu sie zmarło, ten łóżka nie 
potrzebuje, a z wyjazdem do 
grobu czekać nie ma czasu, do 
„statystyki" tak ie zaglądać nie 
dzie. 

Rada w radę, gadu-gadu 
agwAriall do obiadu, 
ed obiadu do wieczora 
„trza rolować- baba chorał" 
Leci nim sprawa tlę roztrrzyfła, 
baba w rękach Im zastygła... 

W poniedziałek ub. odbyło 
się posiedzenie Rady Związ 
ków Zawodowych przy licz
nym udziale członków. dyskusja, w której zabierali 

Rozpatrywana ni mniej wię- jgtos kolejno i równoiczeŚnU 
cej tylko sprawę szalejącej 
drożyzny. 

Mówcy solidarnie Ir iochodzil i 
do wniosku, że pomimo czę
stych podwyżek robotnik nia 
może nadążać zachłannym po
trzebom codziennego bytu. 
Każdy strajk, kończący się na
wet zupełnem zwycięstwem 
pracowników, daje nieuchronne 

minusy w czasie bezrobacia. 
Nad tym aksjomatem wy

wiązała się nader ożywiona 

niemal wszyscy obecni. Po 
wszechstronneni wyczerpaniu 
tematu powzięto uchwałę, wzy
wającą pracodawców 4 ° a t o " 
sowania autoaaatycznej regula
cji płac wedle danych U r z * d u 
Statystycznego w... Warszawie 
lub Łodz i . Teresin odpowiedzi 
upływa dziś, dnia U b. m. 
wieczorem. 

Gębą je»ł do bicia, ręce do 
gadania, a ulica poto, żeby Ina 

niej stać. i 
T e k i e | *a t p rawo nie tyle 

wypisane, co dokliujnie pra
ktykowane- T o fcaiwł wfea, tyl 
k o nie każdy •'«. ationije, a 
najmniej PoBcja. Stąd proto-
kuły i iriaze nieprzyjemności 
n * spokojnych obywatel i . 

W e ź m y na ten przykład u l . 
Gie łdową. Czy to jest tor wy
ścigowy, żeby po niej uganiać? 
A l b o promenada w Karlsbadzie, 
gdzie każdy trzyma w garści... 
odwrotną stronę medalu i bie
gnie pod takt melodji „Hde 
domów mój" do zacisznego 
kątka w swojem .logia"? Ulica 
Gie łdowa dlatego właśnie na
zywa się Gie łdowa, a nia jakąś 
tam Galopową czy Z w a r j o w a -
ną, że tu schodzą się ludzie, 
których interes wymaga obga" 
dania dokumentnie, a więc na 
atojąco, .5* . »pM*»7v których 
omówienie wymaga więcej swo
body ruebów, niż to op. do-
Cuszczalne jest w salonie. T r z e -

a mieć wolną przestrzeń na 
gieslykulację wszystkich czte
rech odnóży, trzeba mieć gdzie 

splunąć i odskoczyć w razie 
koniecznym, np. po uroczy-
stetn zaklęciu: „Jeślim skłamał, 
to niech mnie szlag trafi na 
tern miejscu". 

Gdzież zatem, jeśli r»e na 
ulicy; można korzystać z tych 
nieodzownych udogodnieni przy 
t raktowaniu interesów? AJ kto-
raż z ulic nadaje się lapiej 
do celów giełdy od ulicy Gieł
dowej? T a k mamy racjo czy 
nie? A jeżeli my mamy rację, 
to za co nas potrzebują n i c 
pokoić na tej właśnie Giełdo
wej ulicy? 

Oto w ciągu ostatnich trzech 
dni Policja białostocka areszto
wała na ul. Gie łdowej k i lku
nastu naj porządniejszych oby
wateli za tamowanie r^ichu 
ulicznego. Słyszał kto takie? 
:f|"*iflOwąnte nocbul T y c h , co 
ruszają się więcej niż najruch-
łtwUzy propeller, pociągają za 
•tłoowiedzialnośe % powodu 
zatkania ruchu. I to... i to na
zywa się sprawiedliwość! 

i l | — 

Schwytanie dezerter 
czyli: dopóty dzban wodę aosJ 

ale naleją don wina 
P. Dawid, Waai lew-ki , „ro

dzony w Białymstoku przed 
25 laty, . więc w r. IH98, jesl 
z uspoaobiema pacyfistę, to 
znaczy; woli arszyn niż karabin. 
Ale w nowoczesnam państwie 
mo/na za<,B(Joln lakim hołdo
wać tylko w teorji. P. Dawid 
o tem n i e wi.-dzial lub też 
wiedwał z„ m > | 0 ( d o i i . 7 e 

kiedy przyszło stanąć w sze-
reg" walecznych, usunął się z 
widów,., \ - T , r , l r 7 v | H , a 7 u _ 

lęakmenirm wypatrywano za 
»»n <»</y, mealeiy. bezskulec*. 
nie. Dla wazelkiei uzbrojonej, 
Mopiaeej i śledzące, władzy. 
p. Dawid »iał sie mewrTdzial' 

a, 
dopóki. 

» niezyjącĄo. R f l y w l e , " " 

bruku. Pt-jjp.no ' ^ " * 

pewnie, ze już n i r r A o U
 t B k 

Wrw.wic 8erea p r z e d w c z e . n " 
wyjazdem,] ' 

Przygoda:! P D . w , d . W a s , 
lewak,egojwinna być p o u c , 9 [ W 7 m . Pjf W«^m dla iniUch 
' n ł o d z t + j n a ^ w , którzy" " 

t ' W > y m ; r * e m "'"nią od 
clopełmeniś naiwainiajazf, p o 

winności wobec Ojczyzny. 

Handel, finanse, drożyzna 
w Białymstoku. 

Dowoź (wczoraj) i wagony 
szmat. I wagon wełny, 2 wa
gony cementu. I wagon cukru. 

W y w ó z (wczoraj): 2 wagony 
aukna i 2 wagony drzewa. 

Urząd wywozowy odmówił 
zezwolenia na eksport mąki i 

buraków , : ukrowycb zagranicę. 
r ow.nno lo wpłynąć na pota-
" ' n " , ^ k r a , U ' ^ b artykułów. 

u ™ , P ' ? c - P°d n ieść opłatę 
™. ubój bydlą w rzeźni miej
c i e , uchwalił Magistra, na 
ostatniem posiedzeniu. 

Nasz sport. 
Rozgrywka BOSO- 1 W.K.S. Powsłanie aowe-o 

zespołu pitki nożne). 
Niedzielny mecz piłki nożnej 

miedzy B.O.S.O. , W J C & za
kończył aię wynikiem 5:1 na 
rzecz ostatniego. 

W mieście naszem zawiązała 
się nowa drużyna footbalu p.t. 
„Bia&uloczanki". Instruktorem 

jej jeat chlubnie znany sporls-
men miejscowy, p. Potiazka. 
„Bialostoezanka" zmierzyła się 
już ub. niedzieli z łomżyńską 
„ M a k a b r , bijąc ją na głowę 
wynikiem 4:0. 

CZARNE JAGODY >.«». 
GRZYBY PRAWDZIWt»«-. 

k u p u j e m y 

Bareikowski, Baraiiskiji S^ 
WARSZAWA, Zgoda 1. teL 101-37, lBl'-62. 

Adr. icl. .BARKRABAR" " 1007 

" NARAW = 
ubrania mciki«. palt«, meble, t&tkm 

sałsiu*. naciyni* kurheanc 

Br. Perlowski 
atatrwa*, al. Łiyawa », I atałta. 

SnChOty r oraa wsselbia cbttrttbj 
Dla—Ułi taesy, Balaani 

<" TalacoUnizoe 
używa się za poradą lekarską, 
•a>is*4«4* apfaki i akłady aaiaciaa. 

Dr. Z A W A D J E C a l l N I T I I I 
powróci! i wiaoi 

Chmar ralątta 1 BUs-i u ] u?omm 
•* »•*>. a - i w - i r i i - t wi««j»sV. 

Dr. S. KracowsKi 
Cfcaraar waaraątitaa, 

KaUaca I aKmaa«r|a. 
prtyjmiJje od godi. IU-11 j ud 4-7 

BIAŁYSTOK, ul. Lipowi 17. 

Dr. N E y M A R r 
h, ord. Piotrogtodikiejo Alafm-
iawskies« •saitals wena nrmało. 
Caaraay w—aiycaaa, skana I 
•MC**-alcława (69)914) od 10-U 
i od 9-8 ppoJad. ul. KinAiktat* 11 

(ul. Niemiackł) w Białymstoku. 

Dr. SZACKI 
Casraey aaca, gareła I aaaa 

p r x « a l 6 * ł sie na ul. Sienkie
wicza 43 (róg Jurowieckiej) 

Przyjmuje 9—1 i 4—7 

Dr. M. Kacnelson Caaraay 
Białystok, ul. Kilińskiego 8, 

telefon Nr . 243. 
Przyjmuje od g. 9—1 i 4—7. 

L e J J U t t - d M t y i U 

P. P. CICIfOŃSUJ 
Pałat i m 4 śtleff 19. 

l.erzeme, plombaranif, rtolf 
kauczukawa lloatawki. 

Dr. Leon firyńsKi 
Spac caaraay arśl saaczewjch 

weneryctae I •keraa. 
OiwlaUsBls c i w l l | aącharaa. 
Prsyiraaje «a ladsmy 9—1 i 5—7. 

Białyiok. nltca Lipowa Nr. 33. 

""biTiŁuiwicr-
Specjalaatt ckorohjr akarae 
wnerrezae, meczopłclewe 

Laca. a«aaalaalaau •aafgeaa. 
Priyinaje od godi, 10—I i 4—7, 

Bislytok. ulica Lipa w 17. 

Ogłoszenia! 

Potrzebny L 
bei mebli, w prsyzwalty 

drobne. 
POKÓJ 

ulnrmaniaia, 
n domu. Z|ło-

„Dziennik BŚsło.mcki" pod 
„Dobne łanlaea". '006 

Zgubiono tynici»*i"ł= laiwiadciesie 
demobiliiac^inr, wyd- « 8iały»-

stoku p»«i P- K. U. Jw .mię Michał. 
Zal«w«kje*° ( IOC. 1̂ 96) Mm • piwo-
mieniu Piedurki .- 9l« 

ZEMSTA 
NIETOPERZA 

w 6-ciul aktach 

EWA 
M A Y 

pramiaana, tuiowni, pawasatchna 
ulubienic* 

|| KINO „APOLLO- Sa^jgraa saiaaa 
r a i * 

HARRY LIEDTKE 
Wyttskntoay. wyssJtony, boski, fsmjals* rfoa«i«i 

LIA 
PUTTI 

Kaaa od , godx. 6 i " . P o c z ą t e k o 7, 8 * ' i 1 0 " w. \ I W.p6łE«. v» B B . . Bo.ko .budowaa. 

ZEMSTA 
NIETOPERZA 

Melodramat 

w 6-ciu aktach 

.MODERN" DriA! Otwarcie jesiennego sezonu 1921-24: l - 8 z y f i lm rekordowy 

H ^ a ^ 1 * * ^ - V *.c& J& A tX«^ V * * - w j w t t ^ n y m 7-aktowym dramacie 

^ / / / / / / CZŁOWIEK BEZ SERGA 
* A * KASA: 6 — początek: 7 wie«. Patst>Pa«t««t ł bUaty ulgowe a l * wałme. 4? 9>* & 

rozaj. 
P R E N U M E R A T A , : b e z odn. mieś. S7.00O mk. z odr..-^«0.000. C E N Y O G Ł O S Z E Ń : za l wiersz mil imetrowy, lub jego miejsce na 4-ej stronie 2800 rok. W tekście 3S00 marek, 

^inosz. 7« B ran |« . Im,, okrętowa t00°/8 drożej. Cyfrowe i bilanse o 50 procent drożej. Drobne ogtbsz. (petit) za wyraz 1500 mk. Ogłoszenia w numerach awiątecznycb o 25 fjroc. droz 
' ' ' " • z«»»dria ucbwat Z jazdu Prasy Prowincjooatnaj wssyatkie komunikaty instytucji prywatnych i społecznych w kronice podlegają Opłacie. 

W y d a w c a ;i H c d . Jozei Ujejeki Drukarnia Zneazenla Saaaon«dOW. BI ały»tok. Wi 


